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jj C E R *  O O Ł O S Z K f t i
Przed tekstem mk. 5.00, w tekicia mk, 8.03, »3 tatlst* 
reklamy ak. 3.00, nekrologi mk. 2.00, zwyczajne Z50 (a 

ze wiersz petitowy fednoUmowy.
Ogłcszenl* drobno 40 (. ze wyrez, dla poszukuJącyehpr*:y 30 

Ogłoszenia nad*wł«n* po & 6 wlecz. 50 orosaiit droł»!.

lieii It® Mi
Dxictois 18.

pod dyrekcji) AI. Z a lw ep A w Iesa .

Piątek 24 b. m, po cenach zwyczajnych

3 akt. z prologiem J. Szaniawskiego.

Sobota 25 b, m. o g. 4 po poł. po cenach najnlł- 
szych IV -widowisko dla tnłodzleiy

i «

» *
K om edja  w 4 akt. Al. h r. F redry .

Sobota 25 b. n. o g. 8 w. po cenach najn!isxyc> 
IV-te widowisko ludowo

• M

9f
Sztuka w 4 akt. Z. WóJdcklej-ChylewskleJ

{Z w ycięsk ie  n a s z o  w o jsk a  —s d z y s k a ły  zn ów  e a fy  s z e r e g  
«raźnych punktów i o d p a r ły  z  S rw itw em i d la  nisprzyja*  
oieJa s tr a ta m i p o d o jm o w in s  w kiU u cnisjsooeb p rzez  buli 

sz e w ik ó w  atakii — Olbrzymia zdobycz)«

e  drun 23 września.
W ARSZAW A, 23-go  w rześn ia . 

(PA T) —  N a te re n ie  na  po łu d n ie  od 
P ry p e c i p o śc ig  n aszy ch  w o jsk  t rw a  
n adal. W  re jo n ie  L ac h o w iec  ja z d a  
nasza w z ię ła  w czo ra j 500  je ń c ó w  
ze w sz y stk ich  pu łków  5 7 -e j d yw iz ji 
so w ieck ie j, 1 k a n c e la r ja  pu2kow ą„
7 k a ra b in ó w  m aszy n o w y ch  i dużo 
tab o ró w .

N a w schód  od  L ach o w iec  n a ­
p o tk an e  oddzia ły  24-ej dyw iz ji p ie ­
ch o ty  so w ieck ie j zo s ta ły  rozb ite , 
810 je ń c ó w  pozostało  w  n aszy ch  r ę ­
k ach . Zdobycz je3ireze n ie  m e ld o ­
w a n a .

N a lin ji  2 b a ra ż — Ł an o w ce  zdo­
byto  ta b o r kole jow y, »łożony z 3 -eh  
lokom otyw , w  tem  je d n a  p a n c e rn a  
i 150 w agonów . O ddziały  n a sz e  do­
c ie ra ją  do Z as ław ia . D ale j n a  pół­
noc u ta rc z k i z p a tro lam i n ie p rz y ja ­
c ie lsk im i n a  lin ji rzek i H o ry n ia . Z 
d o ty ch czaso w y ch  obliczeń  w y n ika , 
że o g ó lna  zdobycz 3-ej a rm ji z r e ­
jo n u ' Ł u ck — D ubno— R ów ne, za  czas 
od 12 b. m. w ynosi: 4  ty s . je ń có w , 
28 dział, k ilk a se t k a rab in ó w  m aszy ­
no w y ch , 1 p o c iąg  p an ce rn y , 1 po­
c ią g  sa n ita rn y , 12 iokom otyw , 
1,500 w agonów , z teg o  52 z różnę- 
m i m a te rja ła m i, 30 z a m u n ic ją  w sze l­
k iego  rodzaju , 3 z benzyną, 9 z ku ­
ch n iam i połow am i, 11 z m a te r ja ła ­
m i w ybuchow erai, 17 z m a te r ja ła m i 
budow lanym i, 5 z te ch n iczn y m i p rzy - 
boram i, 7 c y s te rn  n afto w y ch , 3 w a r ­
s z ta ty  ru sz n ik a rsk ie  i 4 w ag o n y  
m a te r ja łó w  ap tecznych . P ró cz  tego
10 a u t c iężarow ych , 3 a u ta  p a n c e r ­
ne, m ag azy n y  żyw ności, w ięk sza  
ilo ść  m a te r ja łu  sap e rsk ieg o  i inne j 
zdobyczy.

N a północ od P ry p e c i rozgo­
rza ły  w alk i, k tó re  spow odow ały  za­
c iek łe  a tak W bo lszew ick ie  n a  całej 
lin ji. W ojska nasze  opan o w ały  m ia ­
s ta : M ucha w iec , W oro tyn ice , Mo- 
czu ln ik i, G uzka, P oddub ie  i W iniec, 
o d rz u c a ją c  oddziały  97-ej i  55-ej 
d yw izji p iech o ty  so w ieck ie j.

W e w czo ra jsze j a k c ji na S w i-  
słocz zdobyto  518  je ń có w , 13 k a r a ­
b inów  m aszynow ych  i  1 auto c ię ż a ­
ro w e . A tak  n ie p rz y jac ie lsk i, p rze ­
p row adzony  z re jo n u  J a ć w ie i— Po- 
ło n k a  zo s ta ł z e ^ ttra ta m i d la  n ie p rz y ­
ja c ie la  o d p arty . O ddzia ły  n asze  w z ię ­
ły p rzy tem  200 je ń c ó w , 3 k a ra b in y  
m aszy n o w e i  1 auto.

D alej n a  północ w o jsk a  n asze  
z ep ch n ę ły  n ie p rz y ja c ie la  w  k ie ru n ­
ku  n a  M ścibow o i o s iąg n ę ły  lin ję  
P u c k i— P o lo n k a—  S zu śc ik i —  O lew - 
czyce.

W  re jo n ie  Braostowica Wielka 
— G orbacze p row adzi! n ie p rz y ja c ie l 
trz e m a  d y w iz jam i p ie ch o ty  i od­
dzia łam i k a w a le r ji  z a c ie k łe  a ta k i. 
C z te ro k ro tn e  a ta k i  n ie p rz y jac ie la , 
p row ad zo n e  w  5 fa lach  zo s ta ły  z 
w ie lk im i s tra ta m i d la  n ieg o  od p ar­
te . N a p lacu  boju  naliczone^ co n a j-  
m niej 1000 zab ity ch  bolszew ików , 
w zię to  p rzy tem  160 je ń có w , 4 k a ­
ra b in y  m aszynow e i  5 w ozów  a rau - > 
n ioy jnych

Rów nież, i  a ta k i  n a  K uźnicę 
zosta ły  o d p arte . O ddziały nasze  
p rzeszły  zarazem  do k o n tra k c ji. C ią­
g ła  a g re sy w n o ść  oddziałów  l i te w ­
sk ich , s to ją c y c h  n a  naszym  te re n ie , 
j a k  ró w n ież  w ie lo k ro tn ie  s tw ie rd z o ­
ne i  -kon tynuow ane n a ru sz e n ie  n eu ­
tra ln o śc i L itw y  n a  korzyść  w o jsk  
so w ie c k ich zm u siły  w o jsk a  nasze  
do k o n trak c ji, w  k tó re j za ję to  Kop- 
ciow o i Sejny. D o tąd  naliczono  1000 
je ń có w , w tem  30 o ficerów , o raz  
26 k a ra b in ó w  m aszynow ych , 2 ba- 
te r je  polo w e  i 1 b a te r ję  ciężką. J e ń ­
cy c i  s tw ie rd z a ją , i e  2 d yw iz je  li­
te w sk ie  m ia ły  rozk az  z a a ta k o w a n ia  
na3 z okolic Sejn  w  dn iu  ju t r z e j­
szym . „

Hotielne DoMjztsrc — Sztali Mralog. 

Kurs marki polskiej w Gdańsko.
GDAŃSK, 23 wuefota (PAT). Kurs 

marki polskiej wynosił 22.22 ł/4 , pn a ­
kaz na Warszawę 21.21 1/4. W Berlinie
kurs marki polskiej 22 3|3 do 22 i pól.
Noty Krksa 35.

Pried zebraniem ISejmo.
WARSZAWA, 23 września. Dzisiaj 

prezydent Witos odbył dłuższą konferen­
cję z ministrem spraw wewnętrznych Skal- 
skini w sprawie stanowiska, jakie rząd 
zajmie na pterwszem posiedzeniu Sejmn. 
Jest już mianowicie ustanowione, że pre­
zydent Witos wygłosi jutro w Sejtnlo krót­
kie expose, w którem przedstawi praca 
rządu w ostatnich miesiącach.

Jutro |o godz. 12 w południe odbę­
dzie się posiedzenie konwentu Senjorów. 
Wprawdzie na porządku dziennym umie­
ścił marszałek jedynie głośną sprawę po­
sła Dąbala, przeciwko któremu skierowano

•ci
(Od u&asnego koresp.)l

zarzut zdrady stanu—wskutek umieszcze­
nia przezeń paru artykułów w antypjń- 
stwowych zagranicznych pismach komuni­
stycznych, ale należy przypuszczać, że na 
posiedzenia tem rozwinie się dyskusja nad 
programem prac Sejmu następnie—że 
dojdzie ostatecznie do różnic wyrównania 
między stronnictwami polskimi.

Zaznaczyć należy, że lewica, która 
dotycliczas opierała się zwołania Sejmu— 
obecnie wykazuje dążności Kompromisowe 
pod warunkiem, źe kluby prawicy zanit- 
chsją podjętej walki przeciw rządowi i 
Naczelnemu Dowództwu.

Il-e posiedzenie delegacji w Rydze.
(Od własnego koresp.).

BYGA, 23 w rz e śn ia . W środę 
odbyło s ię  drugiG  posied zen ie  dele­
gacji .pokojow ej pod p rzew o d n ic tw em  
p re z e sa  delegacji ro sy jsk ie j pana 
Jeffego.

W Rydze obiegają pogłoski, ie  przy­
byli tam liczni oficerowie Wrangla, aby 
przeszkodzić zawarciu pokoju. Ciicą oni 
prosić Francję, aby ta skłoniła polskę do 
żądania od sowietów zupełnej demobili­
zacji.

Pogłoski te,[jak się dowiaduje nasz 
korespondent—przynajmniej w takiej for­
mie nale&y uważać za bezsensowne.

Znamienne oświadczenie 
Kamieniewa.

MOSKWA, 22 września. fPAT) 
Radjo. — Delegat rosyjski w An­
glji, Kamieniew, przybył do Moskwy. 
Co do stanowiska Angjji oświad­
czył, że doznało ono gwałtownej 
zmiany od czasu polskich sukcesów. 
W dniu, w którym Lloyd George 
oświadozyl* mu, że nie może dłużej 
pozostawać w Londynie, zaczęły 
banki londyńskie przyjmować weksle 
rządu Wrangla. Interwencja mili­
tarna nie jest atoli popularna w 
AngljL Robotnicy żądają pokoju z 
Rosją. Stosunki między Rosją so­
wiecką a Anglją i ruch rewolucyj­
ny, zaleieć będą od sukcesów wojsk 
czerwonych przeciwko armji Wran­
gla.

HiHsrand przyjął kandydatur) 
na prezydenta Francji.

PARYŻ, 2S września (PAT) H«vas. 
Miilerand otrzymał w ciąga dnia dzialej- , 
szego liczne powinszowania s okazji zgo­
dy Tego za przyjęcie kandydatury aa pre­
zydenta rzeczypospolitef.

Millerand prezydentem 
Francji,

WERSAL 22-no w r z e śn ia  
(PAT). Havas. ftlillsrand zo -  
s ł a ł  w ybrany prezydente  m 
F r a n c i  695  g ło sa m i na 393  
g ło su ją c y c h .

Sukcesy Wrangll
LJON, 23 września (PAT) Ridio. Jak 

podają komunikaty wojenne gen. Wrangla 
17—19 i 19 września wojslra południowo- 
rosyjskie kontynując swoją ofensywę za­
jęły Połogi, biorąc 1200 jeńców i zdoby­
wając 2b karabinów maszynowych. W 
kierunku Aleksandrowska armia generała 
Wrangla przeszła przez linję Zajdenber-— 
Buczacz. W czasie tej ofensywy wzięto 
4100 jeńców. Do dnia 18 września zajęto 
Orjechów.

. Komunista o bolszowikaoh.
NAUEN, 28 września (PAT) Radjo. 

Saski przywódzca komunistów, dawny po­
seł do parlamentu Rzeszy Ruchie,' przed­
stawi! na zebraniu partyjnetn wrażenia, 
jakich sam doznał w czasie pobytu ua 
trzeciej międzynarodówce. Mitody polity­
ki moskiewskiej są, zdaniem posła, ułudą. 
Centralizmem, jako zasadą organizacji 
mieszczańsko-kapitalistycznej, można zbu­
dować państwo mieszczańskie i gospodar­
stwo kapitalistyczne twierdzi komun;sta 
saski, aie nigdy państwo proletarjackie I 
gospodarstwo socjalistyczne. System rad 
w Rosji jest tylko cieniem, liściem figo­
wym $dla biurokracji 1 partji dyktatury. 
Gospodarcza karykatura komunizmu przy­
brała w Rosji postać bezowocnego i nie­
uzasadnionego komunizmu państwowego I 
państwowego niewolnictwa. ,

Ambasador łotewski w sowieckiej Rosji.
LIBAWA, 23 wrsafnia. (PAT.) Zoatal 

zamianowany ambasador toławaki w 
•owiaćkiej Rosji.
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Ośdaia w Polsce.
Jadnem * naiważnleisz/ch zagad­

nień w odroGzonem Państw!« Polsltiem 
sprawa rodniesienia oświaty wśród 

szerokich rzesz ludu poiakicg >. W tym 
w/f‘led«ła mnmy dużo do zrobi on«». O 

stanie oiwiaty u nas przckony* 
wują nas llrzhy. Oto według statystyki 
R >mi»ra W-; r.fdda analfabetyzm w po* 
szczególnych i oristwach europejskich 
tak a*3 prze stawia liczbowo.

Na tysiąc mieszkańców nie umie 
ezytać i
Rumunją —P8I. 
Serbja —830. 
Portugalia —786. 
Hisepanja —637. 
Rosja europ.—617.
P o l s k o  
Węgry 
Włochy 
Austrja 
Belfija

—503. 
-4 3 5 . 
—375. 
-165 . 
—131.

St. Zjednocz.— 77.
Francja
Finlandja
Anglja
Holandja
Szwecja
Danja
Nitmcy
Szwajcaria

— 30.
—  12. 
—  10. 
—  8 . 
—  2. 
-  2. 
__4 /n  oo

too

Z terfo zestawienia wynika, te  Pol­
ska naleiy  do najbardziej pod wzglę. 
dem oświaty upośledzonych narodów. 
W Polsce każdy drugi obywatel nie 
umie czytać. Tymczasem w Niemczech 
1 nia umiejący czytać przypada na 11,500 
ludności. Różnica wielka i dla nas nie­
korzystna.

Jeżeli oświata jest bronią w walce 
życiowej, w walce ekonomicznej 1 na­
rodowej, jeżeli stan oświaty ma d e c y  
dować o zwycięstwie — to sprawa 
nasza przedstawia się w prost fatalni«. 
Niemcy, nasz najzawziętszy w ró j ma 
nad nami stanowczy przewagę. Mu­
simy wytężyć wazyst .ie siły, aby stan  
oświaty podnieść. 1 społeczeństwo i 
rzfjd maią tu  wiele do zrobienia. Trzeba 
sobie powiedzieć, — że należy za­
przestać robić oszczędności na oświacie.

Tymczasem rząd nasz pod tym 
względem nie jest bez zarzutu, gdyż 
wydatki na oświatę w Polsce wynoszą 
zaledwie 2% z ogólnych wydatków pań­
stwowych.

Porównajmy to z Innemł państwami. 
Otóż budżet ministerstwa wyznań 1 o* 
światy w różnych państw ach w stosunku 
do ogólnych wydatków państwowych 
tak się przedstawia:

Polska1 — 
Ros a (w r. 1907) —
Włochy (1915,6) -
Węgry (19 8) —
Austrja (19J8) —
Prusy —
Francja (1905) —
Hiszpanja —
Danja — 
Szwecja 
Norwegia

2* 
31! 

3.7*
-  4.51
-  52%
-  6.2% 
-  6%
-  9%
-  9* 
- U J *  
—u 7 n

Polska więc wydaje najmniej na 
oświatę. Na usprawiedliwienie trzeba 
zaznaczyć, że rozpoczęliśmy budowę 
państwa naszego w warunkach bardzo 
ciężkich, że prowadzimy pochłaniającą 
miljardy marek wojnę.

W każdym jednak razie najtrud­
niejsze nawet położenie nie usprawied­
liwia skąpstwa naszego rządu na cele 
oświaty. Wydaja nieraz niepotrzebnie 
na różne inne cele koaztem oświaty. Z 
tego rodzaju polityką trzeba skończyć.

N e wolno robić oszczędności na 
o iw la c e  l —luz.

leszcze  o rządach 
bolszewickich w Białymstoku.

Po wkroczeniu- do Białegostoku, 
bolszewicy zwrócili baczną uwagę na 
miejscowy oddział Pol. Zw. Zaw. „Pra? 
ca“. Związek zamknięto, księgi skonfl- 

’ skowano, a następnie zniszczono. Funk- 
cjonarjusza i pozostałych w Białymstoku 
członków zarządu aresztowano. Wszy- 
stki n zaś członkom związku nakazano 
zapisać się do miejscowego żydowskie­
go Związku Zaw. Ktoby tego nie uczy­
nił, temu groziło miano kontrrewolucjo­
nisty tj. człowieka wyjętego z pod o- 
pielci prawa i skazanego nie tylko na 
pozbawienie pracy, ale-i na śmierć.

20 sierpnia zamordowano w bestjal- 
ski sposób 16 mieszkańców Białegosto­
ku, m. in. funkcjonariusza PZZ .P raca“ 
B olesław  Jtrosławskiego oraz członka 
Zwiąż'1- r, J0»efa '¿«rzeckiego.

?<i!i/.nni na śmierć musieli sami 
iryM  eg/c.wjrją wykopać sobio grób. 
L'o sKaziiiych dano strzały, a następnie

rannych dobijano szpadlami. Na pól 
zamor lowanych Jywcem poj^rzebano.

Gdy w 8 dni potem wydobyto c ia­
ła nieszczęśliwych ofiar, to były one tak 
znieksztal ono, żo nawet rodziny nie 
mogły ich poznać.

Śledztwo 1 dochodzeni« prowadził 
osławiuijy kat b -1 •powieki Dzierżyński.

Przy ucieczce bolszewików z Bia- i 
łegottoku zabrali oni ze sobą 180 osób 
aro szli, wartych i zasądzonych na śmierć. 
Części z nich udało się uciec.

Rządy bolszewickie całym ciężarom 
spadły na barki ywLkiego robotnica, o 
ilo ten nio poszedł śladem miejscowego 
kola P i’S, tj. nio wyrzekł się polskiego, 
państwowego stanowiska. Do areszto­
wania wystarczyła opinja miejscowych 
komunistów, przeważnie żydów.

St. Hollich — poseł.

Do członków i sympatyków 
N . P . R .

Koledzy! n ie  je s t  rzec zą  p rzed ­
w c z e sn ą  m yśleć ju ż  dziś o p rzysz­
ły c h  w y b o rach  do Sejm u. M usimy 
do teg o  g o dn ie  s ię  p rzy g o to w ać . 
N ależy p rzed ew szy stk iem  zg rom adzić  
n iezbędne  fundusze. P rz e c iw n ic y  
n a s i p o lityczn i ju ż  teg o  rodzaju  p ra ­
cę  rozpoczęli. My też  bezczynni po­
zo stać  n io  możemy, tem b ard z ie j, że 
w e  w sz y stk ich  n aszy ch  p rzed s ię ­
w z ię c ia c h  i p ra c a c h  n a  sieb io  i w ła ­
sn e  ty lko  siły  liczyć możomy. D otąd  
ta  ra c h u b a  n ig d y  n a s  n ie  zaw odzi­
ła . S am opom ocą i o fia rn o śc ią  g ro ­
szo w ą ro b o tn ik a  po lsk iego  dokona­
liśm y ju ż  w ie lu  im ponu jących  dzieł. 
D ziś od w o łu jąc  s ię  do W as koledzy 
i  k o leżank i je s te śm y  pew ni, że g los 
n asz  i tym  razem  n ie  p rzem in ie  bez 
ech a .

N iech  każdy u czy n i co może, 
n ie c h  d a  co może, n ie ch  przy  każ­
dej okazji a g itu je  n a  fundusz w y ­
borczy  N.P.R .

Zarząd HPR* w ło d z i

Na fundusz wyborczy NPR.
K. R. 5 mk., S. A. 1 mk., F. Tom­

czak 10 mk., L. Powązka 20 mk., Bez­
imiennie 2 mk., L. M. 3 mk., R. S. 4 mk., 
Misiak 20 mk., Pawelczyk 20 mk., D a­
necki 10 mk., Turek 100 mk. Razem 
195 mk.

Przyjozii gości Gdofokich.
W  sobotę w  nocy  p rzy jeżd ża  do 

Ł odzi d e le g a c ja  robo tn ików  g d a ń ­
sk ich  P o laków , p rz e d s ta w ic ie li R a ­
dy M iejskiej i k o n s ty tu a n ty , w  licz ­
b ie  7 osób.

Łódź ro b o tn icza  n ie w ą tp liw ie  
godn ie  p rzy jm ie  d ro g ich  gości, k tó ­
rzy  p rz y b y w a ją  do n aszego  m ias ta , 
by  poznać bliżej n asze  s to sunk i, n a ­
sze ży c ie  i  n a w ią z a ć  śc is ły  k o n ta k t 
z tu te jszem i o rg an iz ac ja m i robo tn i- 
czemi.

Z Rady Miejskiej.
Taryfa tramwajowa. — Podwyżki 
tramwajarzom.— Trudności jpro- 

wizacyjne. * - Ech« nadużyć.
Wczorajsze posiedzenie Rady Miej­

skiej trwało zaledwie od godziny pól do 
ósmej do pół do dziesiątej i całkowicie 
prawie poświęcone było sprawie tramwa* 
jowej.

* Na skutek wczorajszych uchwał z 
dniem dzisiejszym została podwyższona 
taryfa tramwajowa da wysokości: mk. 3 
za przejazd do godz. 9 rano, mk. 4 w cią­
gu dnia i mk. 7 po godz. pół do dziesią­
tej wiecz.; za bilet korespondencyjny usta­
lono płacę mk.. 1.50, 2.00 i 2.50; za bilet 
miesięczny mk. 6J0.

Opłatę za bilety uczniowskie i woj­
skowe pozostawiono dotychczasową.

W związku z podwyź-.zeniem opłaty I 
za przejazd podniesiono pobory pracown.- i

kom Ir.iawajowyaj o 65 procent, licząc od 
12 września r. b.

Na wstępie posiedzenia zgłoszoną zo* 
stała interpelacja o stanie aprowizacyjnym 
naszego miasta.

Z wyjaśnień Magistratu okazuje się, 
że mimo dobrych urodzajów, Łódź się 
znalazła w krytycznem położeniu, dzięki 
timu, że ściągani? kontyngentu rząd zwa­
lił na barki miasta, nie dając mu potemu 
żidnej egzekutywy. Z wyznaczonych dla 
Łodzi okolic zabiera zboże wojskowość, 
zabierają kooperatywy, a reszta idzie »na 
pasek“ — rząd jednak w tym kierunku 
nie przedsiębierze żadnych środków za­
radczych i dość energicznych.

Sytuacja z dniem każdym się po­
garsza

Poza tem w sprawie interpelacji o 
nsdniyciscb w Komitecie Tanich Kuchen, 
Magistrat złożył oświadczenie, i i  sprawa 
ta przekazaną została oddziałowi prawne- 
mu, a b. ławnik p. Otto, wobec krążących
0 mm wieści, jakoby był współwinnym, 
występnie na drogę sądową.

Oświadczenie Rada przyjęła do wia­
domości.

> o -*

Sprawy robotnicze.
R u ch  c e n n ik o w y  w  p r z e m y ś la  

t r y k o td r z o w y n ii
Polski Centralny Związek Zawodowy 

Ponczoszników i Trykoclany wystąpił do* 
przemysłowców x nowem cennikiem płacy 
a mianowicie, żądając w celu uregulowa­
nia cennika 20C< podwyżki do zasadniczej 
płacy. Dzienny zarobek robotnika-tiyko* 
tarza na akord nie może być mniejszy od 
865 matek, szpularki 240 mk. i szwaczki 
235 mk. Dzienny zarobek na t. zw. „fan­
tazyjnej robocie“ robotnika 366 tu. (dniów­
ka), snowaczki 235 marek.

Pierwsza ko ferencja z przemysłow­
cami odbędzie się dziś w piątek o godz. 
7 wiecz. w lokalu Związku Włókiennicze­
go Państwa Polskiego.

• ,

Bierność! Trykociarze i poczosznlcsy. 
W sobotę o godz. 0 wieczorem odbędzie 
się zebranie Robotników z wszystkich fa­
bryk trykotarzowycb i pończoszniczych 
przy ul. Głównej Nr. 31. Sprawy bardzo 
ważne. Robotnicy, stawcie się licznitl 

Związek Ponczoszników.

P o la k i Z w ią z e k  W o źn y ch  
i P o r t j a r ó w .

Dnia 25 września, o godz. 6 wlecz, 
w lokalu przy ul. Głównej 31, odbędzie 
sią posiedzenie Zarządu PZZ. Woźnych
1 Portierów. Sprawy bardzo ważne.

Z apytujem y czynniki mi a» 
rodnjne w  imieniu żan  o-  
cbofników  i p oborow ych  
ż o łn ie r z y  kiedy będą im wy* 
p ła c a n e  p obory , uch w alon e  
p rzez  Radę Obrony Pań-  
s ł « r 4 Y

Kalendarzy^.
D ziś  Olerarda 
Jutro Kleofasa
Wschód słońca. 
Zachód „
Wschód księżyca 
Zachód

5 m. 50 
5 m. 53
4 m. 37 
1 m. 07

Z życia organizacji n. p. 8.
Z e b r a n ia  R ady N a c z e ln e j  HPR.

Zebranie Rady Naczelnej NPR od­
będzie się 20 1 27 września rb. w War­
szawie, w biurze Głównego Sekretarjatu 
Nowy Świat 49, o~godz. 10 rano. Po­
rządek obrad:

1) Odczytanie protokółu ostatniego 
zebrania Rady Nacz.

2) Sprawozdanie przedstawicieli 
NPR w ROP i w Rządzie.

8) Sprawa wojny i pokoju.
4) Stosunek NPR do spraw woj­

sko ^  ych.
6) Sprawy organizacyjne.
6) Wolne wnioski.

I  miasta.
R ; i t a « a  D y p lo m u  K a o a a ln lk a . ^
Cieszącą się ożywioną frekwencją 

wystawa dyplomu obywatelstwa honoro­
wego dta Naczelnika Państwa w lokalu 
Muzeum Nauki i Sztuki (Piotrkowska nr. 
91, od 3 do 0 p. p.) przedłużona został« 
o dwa tygodnie. Wielkim popytem cła* 
szą się wystawiona tamte na sprzedał 
pocztówki z podobizną dyplomu.

R o z k ła d  w y k ła d ó w  w  M is*oklm  U .tl- 
« ■ P t y t t o l t  P o w ł ł to h M y n .

27-lX. o g. 7—8 w. p. A. Zilwero» 
wleź »Teatr, jako źródło kultury narodo­
wej ", o g. 8—9 w. p. Tatarkiewicz, prof. 
uniwersytetu w Wilnie „O szczęściu*, tj

29-lX. o g. 7—8 w. p. A'. Zelwero­
wicz .Teatr, jako źródło kultury narodo* 
we)‘ i °  8* 8—9 P- A. Kozakiewiczów- 
na .Utwory klasyczne A. Mickiewicza*.

1-X. o g. 7—8 w. p. Wyrzykowska 
.Wszechświat i człowiek*, o g. 8—9 w. p. 
St. Dąbrowski .Walki narodu polskiego o- 
niepodległość* (Sejm Czteroletni), o godz. 
7—8 w. Seminarjum pod kierownictwem 
p. R. Kempnera (Sala B).

O K f g U I  d la  Ł o d z i ,
Magistrat wysłał do Minlsterslwj 

Spraw Wewnętrznych, Min. Przemysłu i 
Handlu, oraz Ministra Skulskiego dep:* 
się następującej treści:

Na kilkakrotne depesze w sprawie 
katastrofalnego braka węgla w gazowni 
miejskiej niema żadnej odpowiedzi ani 
rezultatu. Po jutrze zmuszeni jesteśmy 
zamknąć dopływ gaza, wskutek czego 
praca w szpitalach wojskowych i fab:y* 
kach będzie wstrzymana. Brak oświetle­
nia publicznego wywołać mole skutki 
grożące bezpieczeństwu publicznemu. Pro­
simy energicznie lnterwenjować w urzę­
dzie węglowym, gdzie nasze reklamacje 
pozostają bez skutku.

Z  0o k o ]l p r o p a g a n d y .

Posiedzenie członków Sekcji Propa­
gandy przy Wydziale U D. O. Gen. od­
będzie się dziś (piątek) o gods. 8 i pól 
punktualnie w Sali Tow. Krajoznawczego 
przy Al. Kościuszki 17. Na porządku 
dzięnnym: 1) Sprawozdanie z działalno­
ści Sekcji w dn. 19 b. m. 2) 0  'ióvicnia 
programu działalności na najbliższe ty­
godnie.

V f  j»A nl*nIa .

Wobec falsaywych pogłosek — kol- 
portowanycb po mieście—zaznaczamy, i s  

* artykuł o żądaniach tramwajarzy, umie­
szczony w ar. 259 .Pracy“ nadesłany 
nam został przez biuro prasowe p u y  Ma­
gistracie łódzkim.

U tw o r z to lo  .K r z y i a  a i l i l n y c h * .
W .Dzienniku u staw" ogłoszono roz­

porządzenie Rady Obrony Państwa o «• 
tworzeniu .Kicyża walecznych" za mę­
stwo okazane na placu boju. Krzyż jest 
bronzowy, równ oramienny.

Ą ztm  o h r z tu  I m atryk l.
Wobec tego, źe *  Łodzi znajduje się 

Jeszcze pomimo dotychczasowych zarzą­
dzeń mnóstwo osób nie posiadających 
aktów stanu cywilnego i biorąc pod uwa­
gę, źe sprawa ta posiada poważne zna­
czenie dla statystyki państwowej, jak rów­
nież dla osób zainteresowanych, przewod­
niczący Urzędu Stanu Cywilnego, prezy­
dent Rtewski zwrócił się do komendy po­
licji o wydanie zarządzenia zobowiązują­
cego właścicieli domów, względnie rząd­
ców, do zgłaszania urodzeń i ślubów, któ­
re nie zostały dotychczas zameldowaue z 
jednoczesnym podaniem do wiadomości 
tych osób, że za niespełnienie powyższego 
obowiązku będą pociągani du odpowie­
dzialności.

A p ro w lz a o ja  o l f i k o  p r a c o ] ą c j oh.
W czwartek 23 września r. b. o g.

7 wiecz. odbędzie się w sali Związków 
Zawodowych, Główna Nr. 31, informacyjne 
posiedzenie przedstawicieli Magistratu t  
delegatami Związków Zawodowych w spra­
wie aprowizacji robotników ciężko pracu­
jących.

S i a ł y i t y k a  lu d n o ś c i .
Według .Wiadomości Ministerstwa 

Aprowizacji" ludność wiejska w b. Kon­
gresówce stanowi 8,723,863, ludność miej­
ska stanowi 4,065,363. Ogółem 12,789.226. 
Po potrąceniu ludności miejskiej, najwię­
cej ludności posiadają powiaty: Będziński 
(261 tys.) i Częstochowski (174 tys.), naj­
mniej Sejneński (17 tys.) i Parczewski 
(18 tys.).

Z wykazn miast, miasteczek i osad 
dowiadujemy się, iż b. Kongresówka po* 
siada 242 ^miejscowości, liczących 30J0



W. 861 f,P  R A C A«— 24 wzreśnlalO 20 8
lub więc«] raieszkańcóa, 6 miast posiada 
powyiaj 100, 00: Warszawa, Łódi, Sosno­
wiec, Lublin i Częstochowa, 5 miast —
60,000 i wyżej, 20—misst £0,000 i wyże?,
l l  —10,000 i wyżej. Według wsoomnia- 
Bego źródła Warszawa liczy 880,000 mie- 
Itkaficów a Łódź 129,000.ę

Przestroga *•» » ł |» w * y .
Władze aprowizacyjne wydały swym 

Wganom wykonawczym przepisy, aormu- 
fące ceny za przemiał zboża. Nie mogą 
cne przekraczać następujących odtetek od 
Ceny kontyngentowej żyta: a) dla młynów 
Vodnycfi i wiatraków, za przemiał na ra- 
łówkę 6jf, za przemiał na pytel 10X i za 
przerób na kaszę 12,5& b) dla młynów 
Parowych i motorowych: za przemiał na 
fazćwkę 103, za;, przemiał na pytel 12,52 
i za piziiób na kassę 15*. Przekrocze­
nie tych cen grozi zarówno żądającemu, 
jak i obfitującemu, kara do6m ies. więzie« 
nia i grzywny do mi Jona mk., oraz kon- 
iiskatę zboia.

P o z d r a w ia n ia  i  fr o n tu .
Prsesyłamy serdeczne pozdrowienia 

dla krewnych i znajomych z frontu pół­
nocno-wschodniego, z komp. telegra* 
flczno-parkowej 4. Poctta  połowa 4. 
Kapr. Kokorzycki Jan, Chermel kapr., 
Wałecki kapr., st. żołnierz Wałecki, st. 
żołn. Kuśwlk, szereg. Rydiewakl, st. io łn . 
Chobek, szereg. Piotrowski, szereg. Mi­
chalak, szereg. Jakubowski.

,P o « i u k u i *  « t f  C h r « e » t - o |  ■  tkl*
Siary służbowy reluton z ii-ej bry­

gady legunowej, ala wiekiem młody po­
szukuje Matki Chrzestnej, celem uprzy­
jemnienia szarego życia żołnierskiego. 
Z ałożen ia  dla kaprala Kokorzyci.iego 
Jara , z 4-ej komp. tele^rtficzno-par- 
kowej. Poczta połowa Na 4.

»- ■ o ■— *

Niezdrowe żądania niemców 
gdańskich.

K oalic ja  n ie  będzie s ię  z n im i liczyć.
P rasa angielsko pisze, iż żądania 

Gdańska, aby z Gdańska utworzyć pań­
stwo suwerenne, k tórtby  samo zała t­
wiało swoje sprawy zagraniczne i mor- 
s i •, zupełnie niezależnie od Polski, nie 

być i nie będzie uznane przez 
żadn : z m ocarstw  ententy, jako sprzeczne 
a tra  tatem  wcrsalkim, który obok przy- 
w.lejów pocztowych i telcgraf.cznych 
itp. przyznaje Polsce kontrolę nad ro­
botami portowymi, kolejami nadwiślań­
skimi, oraz przedstawicielstwo zagra­
nicznego wolnego miasta.

Zmiany, które podobno wysoki ko* 
misarz Tower ma zam iar zaproponować, 
l ołega ą tylko na łagodnym kom pro­
misie, który będzie miał na celu um o­
żliwienie pewnej części Gdańska wy­
kazania dobrych chęci w kierunku wy- 
caincj współpracy z Polską.

Kronika polityczna.
Z Sijmowej komisji 

wojskowej.
Przebieg wczorajszych obrad komisji

wojskow.J dowiódł wieUiej wstrzemięźli­
wości w przenoszeniu wiecowo-gazeciar-

akich walk na teren Sejmu. Posłowie dr. 
Załuska i ks. Nowakowski podjęli rekry- 
minacjs z powoda, źe przewodniczący pc- 
aeł Aausz nie zwołał wcześniej komisji, 
ale się uspokoili, gdy wykazał potrzebę 
unikania tarć politycznych.

Nastąpiła pot*m dyskusja rzeczowa 
w sprawie nadużyć przy rekwizycjach. W 
dyskusji nie było oczywiście żaduych roz- 
dźwięków partyjnych. Odezwą się one je­
dnak prawdopodobnie na piątko .rem po­
siedzeniu komisji, na którem poseł Bie- 
dermin podda krytyce działalność naczel­
nej kontroli wojskowej.

Przesilenie w ministerstwie 
skarbu.

„Kurjor Polski* donosi, ie  w związ­
ku z napaścią p. Głąbińskiego na-rząd 
z powodu rzekomego zastanawiania się 
nad fBojuszem z Niemcami, stanowisko 
p. Wl. Grabskiego uważać należy jako 
poważnie zachwiane.

Dymisja generała 
Dowbór-Muśnickiego.
W dniu t9 września gen. Dowbór- 

Muśnicki otrzymał, na parokrotne swe 
żądanie, dymisję.

Wrangel występuje przeciw 
Petlurze.

„Temps“ ogłosił notę gen. Wrangla 
w której ten otwarcie występuje prze­
ciw niepodległości Ukrainy.

Rosjanie, którzy jutro połączą się 
około rządu federacyjnego, nio zgodzą 
się nigdy na niepodłoglość Ukrainy, nie­
podległość, której ten kraj całkiem nie 
żądał.

Popierając nadal renegata Petlurę, 
Polska naraża się na to, że zrazi sobie 
nietylko rząd sowiotów, lecz i całą Ro­
sję, klóra nio pozwoli nigdy, by korzy­
stając z obecnej sytuacji, rozporządzano 
w ten sposób częściami jej dawnego te- 
rytorjum. Zdaje Bię, że na dobry wy­
nik układów z Wranglom, Petlura nie 
może liczyć.

Doniosłe zmiany w ugrupo­
waniu stronnictw,

.P raw d a“ z Poznania donosi: Na 
plerwszem posiedzeniu Sejmu ma być 
traktow ana sprawo konstytucji. W zwią­
zku ze zwołaniem Sejmu krążą w kulua­
rach sejmowych pogłoski, że w te) sesji 
nastąpią ważne przesunięcia w ugrupo­
waniach sejmowych. Mianowicie ze 
Zjednoczenia narodowo - ludowego ma 
wystąpić grupa p. Skulskiego i połączyć 
się z grupą centrum, a to wskutek gwał­
townych ataków, jakie w ostatnich cza­
sach narodowo - demokratyczna część 
tego stronnictwa, kierowana przez ks. 
arcybiskupa Teodorowicze i p. Dubano-

* wicze, wymierza przeciw ministrowi 
spraw wewnętrznych p. Skulskiemu.

Podziemna robota narodowej de­
mokracji czyni, jak się zdaje, nieuchron­
ny rozłam w Zjednoczeniu, który wyw­
rze doniosły wpływ na przyszłe ugru­
powanie stronnictw  w Sejmie, a miano­
wicie spowoduje wzmocnienie bloku cen- 
trowo-lewicowego.

TELEGRAMYl . .

Rokowania pokojowe w Rydze,
Szczegóły pierwszego 

posiedzenia.
(T r e ść  p rzem ó w ień ) .
LII3AWA, 22 września (PAT). — 

Łotewskie biuro prasowe donosi z Rygi: 
W gmachu Czarnoglowców otwarto dzi­
siaj pierwsze posiedzenie konferencji 
polsko rosyjskiej. Obecni są delegaci 
obu państw, jako goście osoby zaproszo­
no z Kół dyplomatycznych i bardzo wie­
le reprezentantów prasy, gdyż wszystkie 
posiedzenia konferencji będą jawne. Przed 
oficjalnem otwarciem posiedzenia łotew­
ski minister spraw zagranicznych Maye- 
iuwicz powitał delegację w języku fran- 
cuskiem jak następuje:

„Panowie!
Jestem głęboko wzruszony, że mogę 

powitać was w tej s to licy /k tóra jest

szczęśliwa, że przyjmuje w murach swych 
reprezentantów wielkich narodów sąsie­
dnich, zgromadzonych tutaj dla dzieła 
pokoju Nietylko kraje wojujące i ich 
sąsiedzi, lecz cala Europa jest wielce 
zainteresowana w przywróceniu pokoju 
w o Wschodniej Europie. Każdy dzień 
pokaże nam jaśniej, że narody konty­
nentu stanowią ekonomicznie jedną nie­
rozerwalną i niepodzielną całość, której 
poszczególne części nie mogą odłączyć 
się bez narażenia reszty na szkodę. Dla 
tego nio jest wcale dziwnem, że zainte­
resowanie się całego świata skoncentro­
wane jest dla tej konferencji, której za­
daniem jest dokonanie dzieła pokoju 
tutaj, w Rydze. Narody oczekują, że 
konferencja ta przyniesie śwkitło rozpra­
szające ciemności, które ogarniają świat 
od Int przeszło sześciu. Każdy rozumie 
trudności, które konferencja ta niusi

przezwyciężyć i każdy widzi szeroki wał 
nieufności i złej woli, które muszą być 
usunięte. Jednakże silna wola może 
usunąć te trudności. Ten cel godzien 
jest najwyższych wysiłków. Naród ło­
tewski, który ucierpiał bardzo od okrop­
ności wojennych, zna najlepiej wartość 
pokoju. Dlatego musi jak  najserdeczniej 
życzyć.pokoju narodom tutaj reprezen­
towanym, wobec których naród łotewski 
kierował się głęboką sympatją. Niechaj 
ta  atmosfera sympatji otacza wasze prace. 
Jesteśmy najmocniej przekonani, że duch 
pertraktacji w Rydze będzie demokra­
tyczny tak, żo pokój zostanie osiąg­
nięty .

Prezydent delegacji polskiej odpo­
wiedział po polsku:

»Panio ministrze I
Ponieważ dzisiaj mnie przypada 

kolej przewodniczyć na konferencji, mam 
zaszczyt odpowiedzieć w imieniu pol­
skiej delegacji na pańskie słowa powita­
nia. Przyjęliśmy z prawdziwą radością 
słowa, że w stolicy niezawisłego pań­
stwa łotewskiego zbierze się konferencja 
aby kontynuować rokowania, których 
celem jest nietylko zakończenie wojny, 
lecz również utworzenie stosunków po­
kojowych między narodami, tak długo 
rozdzielonymi przez dawną, imperjali- 
styczną politykę carów. Od chwili 
zmartwychwstania naszego państwa na­
ród polski pragnął i pragnie zawsze po­
kojowego i przyjaznego rozwiązania 
wszystkich kwestji spornych ze swymi 
sąsiadami. Krwawa wojna obronna, któ­
rą jesteśmy zmuszeni prowadzić, aby 
utwierdzić naszą niezawisłość, hamuje 
nasze prace nad odbudową życia nor­
malnego i dla tego powodu naród i 
rząd polski dążą do pokoju sprawiedli­
wego, ugruntowanego na wzajemnym 
pojednaniu. Respektowanie swobody 
naturalnych praw narodu stanowi zasa-. 
dę, którą będzie się kierowała nasza de­
legacja w swoich pracach. Jeżeli nasze 
rokowania zostaną ukoronowane trakta­
tem, czyniącym zadość życiowym into- 
resom obu stron, wówczas wspomnienie, 
że w starem mieście Rydze dokonało się 
to dzieło, będzie to stanowić nowy wę­
zeł przyjaźni między naszymi dwoma 
narodami. Mam silną nadzieję, żo tak 
się stanie, lecz jakikolwiek będzie re ­
zultat naszych rokowań, naród polski 
nigdy nie zapomni serdecznej uprzejmo­
ści z jaką nasza delegacja została przy­
ję ta  na wolnej ziemi łotewskiej i.szcze­
rej gotowości, klóra [stwarza atmosferę 
przychylną dla naszych rokowań. Pro- 
Bzę przyjąć podziękowanie moje i dele­
gacji polskiej za wszystkie dowody przy­
jaźni nam okazane“.

Joifs przewodniczący delegacji ro- 
syjsko-ukraińs^le) odpowiedział po ro- 
ryjsku, jak następuje:

.Panie ministrze I
Niech mi pan pozwoli podżlękować 

w Imieniu delegacji rosyjsko-ukreińskiej 
za powitanie, wyrażone tutaj w imieniu 
rządu łotewskiego. Je s t to dla mnie 
tem przyjemniejsze, te  miałem św ięto 
sposobność przekonać się, że wielko 
gotowość i umiłowanie pokoju Łotwy 
roztacza w Rydze atm osferę sprzyja­
jącą jaknajszybszemu zawarciu spra­
wiedliwego i honorowego pokoju dla

rządu robotników I chłopów, pow stałego 
pod znakiem walki o pokój. Atmosfer« 
taka jest nadzwyczajnie w alną gdyt od
3 la t najwyższym punktem naszego pro­
gramu jest pokój demokratyczny, przy­
stępny narówni każdemu narodowi, bes 
zwycięzców i zwyciężonych. J  ¿stera 
przekonany, że-naród łotewski nie pa­
trzy na obecną Ri>sję, jak na nieprzy­
jaciela. Rosja jest najlepszym przyja­
cielem wyzwolonych narodów, kttfre 
oświadczyły swoją wolę, że chcą tyć 
niepodległe na terenie dawniejszego 
cesarstw a rosyjskiego. Odbywanie kon­
ferencji w Rydze jest zatem dla nich 
dobrym znakiem. Ufam, źe uznając 
wolę Rzeczypospolitej polskiej do za­
warcia pokoju, delegacja rosyjsko-ukra- 
Ińska m ote  z wami podzielić optymi­
styczną nadzieją, k tó rą  pan tu  wyraził*.

P otem  p rzew od n iczący  
Dąbeki o św ia d c z y ł ,  ¿a sp r a ­
w dzanie  p e łn o m o cn ic tw  b ę ­
dzie zadan iem  d z is ie jsz e g o  
p o sied zen ia , k tó re  w tym  
ce lu  p rzerw an o  dla z a ła t ­
w ienia  <ej s p r a w / .  Po po­
now nym  zagajen iu  p o s ie d z e ­
nia oów iad czy li p rzew od n i­
c z ą c y  obu d e leg a cji,  ż e  p e ł ­
nom ocn ictw a  s ą  w y s ta r c z a ­
ją c e ,  p o czem  p osied zen ie  
z o s t a ło  znow u odroozon e .

Komisja prawno-poliłyczna delegreji 
polskiej.

RYGA, 23 września. (PAT) Ukon- 
stytuowjła się komisja prawno-polityczna 
polskiej delegacji pokojowej. Przewodni­
czącym Jest poseł Kietnik, członkami zsi 
posłowie: Grabski, Bailicki, rzeczoznawcy: 
poseł Perl, Runstcin, Szulakowski i se­
kretarz Byszewski. Komisja odbyła doi?'* 
dwa posiedzenia.

Trocki zwolennikiem wojny.
RYGA, 23 września. Powodzenia o- 

ręia polskiego na froncie bolszewickim 
stały się przyczyną nowego wybuchu nie­
nawiści ze strony przywódców bolszewiz- 
mu. Czując chwiejący się grunt pod no­
gami starają się oni złożyć z siebie odpo­
wiedzialność za doznaną klęskę, obarcza­
ją jednocześnie Polskę stekiem nieuza­
sadnionych zarzutów. Nastrój kół rządzą­
cych w Sowdepji charakteryzuje artykuł 
Trockiego «mieszczony w .Moskiewskich 
Izwiestjach*.

W artykule tym Trocki oświadcza 
wprost, i i  nie wierzy w szczerość pol­
skich tendencji pokojowych. Zdaniem Je­
go, Polska umyślnie przedłuża wojnę i go­
dzi się na prowadzenie rokowań pokojo­
wych tylko celem zyskania na czasie. Wo« 
bec tego Trocki zwraca się z apelem do 
całej Rosji sowieckiej o szyoką i wydatną 
pomoc przy umocnieniu frontu zachodnie­
go. Wojna polsko-sowiecka daleką jesz­
cze jest od końca. Trocki przewiduje 
kampanję jesi.nną i zimową, tymczasem 
jednak oświadcza, iż  przygotowuje nową 
ofensywę na froncie zachodnim, ażeby 
.mieczem zdobyć pokój”.

o — -

(S e n sa o y jn e  r e w e la c je  na p o s ied zen iu  k o n sty tu a n ty
w Gdańsku).

GDAŃSK 23 wrześna (PAT). Na 
wczorajszem posiedzeniu konstytuanty 
gdańskiej toczyła się przeszło 2 godzin­
na, chwilami burzliwa dysausja w spra­
wie konwencji połsko-gdańskiej.

V/ czasie dyskusji poruszono sensa­
cyjne rewelacje na temat rokowań jakie 
stiego czasu gdańscy socjaliści niezawi­
śli prowadzili w Bsrlinłe z przedstawicie­
lami rosyjskiej republiki sowieckiej. Po­
seł Stegman s niemieckiej spartji narodo- 
.wej wyraził nadzieję, źe rokowania w Pa­
ryżu zapewnią wolnemu miastu Gdańsko­
wi polityczną i gospodarczą samodziel­
ność p. Rihn (niezawisły socjalista) o- 
świadczy;, ze jego frakcja nie może się 
zgodzić na projektowaną konwencję, gdyż 
projekt ten nie daje parlamentowi gdań* 
skiemu prawa kontroli nad działalnością 
komisji, mającęj zarządzać portami, kole­
jami, oraz] innymi instytucjami. Jestem 
przekonany, oświadczył mówca, źe Gdań­
ska delegacja znajdzie się w Paryżu wo­
bec zupełnie nowych zadać.

Delegacja gdańska uc yni w Paryżu

jeszcze gorsze wrażenie sniieli swego cza­
su delegacja niemiecka V Spss. Jestem 
fcdania. te  delegacja nasza w przeważnej 
swej części składa się z ludzi nie odpo­
wiednich do zawierania takich układów. 
Jeśli przystępuję się do rokowań, to nic- 
powinno się wysyłać do nich ludzi, którzy 
są na liście oskarżonych, którzy są nie­
mieckimi nacjonalistami i którzy |ponoszą 
winę dzisiejszych stosunków. v

Poseł Smd (umiarkowany socjalista) 
występuje z całą stanowczością przeciw 
polskiemu projektowi konwencji, który 
zdaniem jego chce z Gdańska uczynić 
polskie miasto. Urzeczywistnienie proje­
ktu polskiego byłoby, zdaniem mówcy, 
złamaniem traktatu wersalskiego. Poro­
zumienie między Gdańskiem, a Polską 
możliwe Jest tylko na podstawie projektu 
gdańskiego.

Po przemówieniach burmistrza Sah- 
ms, Genelewskiego (Niemcy) i dr. Pana- 
ckiego przedstawiciela partji polskie), 
który ubolewał, że na plenam Tparlamen. 
tarnem nie pozwolono zajmować się spra.
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Wą konwencji, p. Schimtner (delegat gdań- 
tski do Pjryia) zsrzucał niezawisłym so­
cjalistom zdradę stanu, jakiej się dopuś­
cili, pertralctaltiiąc w Barlinie i  bolsze»i- 
knmt, którym chcieli wydać Gd ńsk. Sło­
wa te wywołały wśród niezawisłych so­
cjalistów olbrzymią burzę, Tp. Mau nieza­
wisły socjalista w odpowiedzi na ten za­
rzut demaskuje wszystkie pliny rozważa­
ne w komisji do spraw zagranicznych.

Oświadcza on, że o rokowaniach 
niezawisłych socjalistów z bolszewikami 
wiedziały wszystkie frakcje 'reprezentowa­
ne w komisji, wszyscy jej członkowie, 
oraz nadburraistrz Sałim. Na jednym * 
posiedzeń komisji zagranicznych zakomu­
nikowałem mówi poseł, że jako niezawi­
śli socjaliści czujemy się w łączności * 
rosy.ską republiką sowiecką już od da­
wna. Nawiązaliśmy przez to kontakt z 
•owi--tanii i dowiedzieliśmy sic, że go­
spodarcze stosunki zmuszają Rosję do O- 
baletiia Polski celem zapewnień, dii 
Ros i sowieckiej nowego portu wywozo­
wego. Nasze stanowisko było zgodne ze 
stnnowUkim rosyjskiem. Na posiedzeniu 
komisji zagranicznej podałem do wiado­
mości wszystkie szczegóły naszych roko« 
wań i oświadczyłem, że tak zwanej zdra­
dy ¡.tanu dopuicili się wszyscy członko­
wie komisji, gdyż byli o wszystkiein po­
informowani i przeciw temu nie protesto­
wali.

Komisja zagraniczna aprobowała na­
trę  stanowisko i wkrótce pojechałam do 
B.rlina p^raz drugi, tle  tym razem luż 
na koszt wolnego miasta Gdańska. Ża­
den z posłów, nie protestował wówczas

przeciwko naszym rokowaniom z sowie­
tami. Przewodniczący Ridy stanu nad­
burraistrz Sahm polemizując z wywodami 
posła Naua przyznaje, że wiedział o tych 
rokowaniach.

Nie by!Ą mówi, brwfcin nikogo coby 
nas obronił i łatwo mogliśmy się byli 
znaleść między ogniem rosyjskim, a arma­
tami francuskimi i angielskimi.-

Delegaci paLcy z Gdańska na konie- 
rencję paryską.

GEANSK, 23 września. (PAT) Z ra­
mienia koła polskiego przy konstytuancie 
gdańskiej mają wyjechać do Paryża: pre­
zes koła dr. Panecki i mecenas Łangow- 
tki. W razie, Rdvby rząd polski zadecy­
dował, ie  wyjechać ma tylko 1 członek, 
wówczas wyjedzie mecenas Łangowski. Z 
ramienia gdańskiej Rady ludowej wyzna­
czony został poseł Kubaoz, a z polskich 
związków zawodowych panowie: Jedwab- 
ski i Kubnert.

Demonstracja komunistyczna w Wiedniu.
WIEDEŃ, 22 wrześnio (PAT). W BK. 

Wczoraj po południu odbyła się demon­
stracja urządzona przaz komunistyczne 
partje niemieckie. Mówcy przemawiali 
zwłaszcza za utworzeniem politycznych 
rad robotniczych. Partja komunistyczna 
wezwie jutro robotników do strajku ge­
neralnego. Po zgromadzeniu rozwinął 
się poóhód komunistyczny; demonstro­
wano uwłaszcza przed redakcjami 
„Freichheit“ i ,VorwHrts“.

Wiadomości telegraficzne.
Niemieccy oficerowie mają za spe- 

cjalnem porozumieniem się turecko-nie- 
mieckiem—wyjechać jako instruktorzy 
do antyangielsklej armji Kemala Paszy.

•

Ciec encean udał się w podróż do
Indji.

*
Premjerzy wszystkich państw bałkań­

skich postanowili zjechać się w paździer­
niku na konferencję w Bukareszcie, w ce­
lu usunięcia starć wzajemnych i popchnię­
cia naprzód sprawy wspólnego rozwoju.

Przywódca bolszewlcko-czeskl Mu- 
na udał się w towarzystwie kilkunastu 
agitatorów na Stowaczyznę w celu do­
prowadzenia tam do przewrotu bolsze­
wickiego.

li
Rada ministrów, jak już donosiliś­

my przyjęła następujące rozporządzenie w 
przedmiocie ograniczenia sądów wojsko­
wych.

Art. 1. Na zasadzie art. 4 rozporzą­
dzenia z dnia 10 mnja 1620 r. Nr. b9 
Dz. Ust. Poz. 368, Rida ministrów posta­
nawia rozporządzenia swoje z dnia 21 li­
pca 1920 r., Nr. 61 Dz. Ust. Poz. 394 w 
przedmiocie poddania osób cywilnych z

powodu przestępstw przeciw s lk  zbroja«!, 
pod sądownictwo wojskowe, a zastrztto* 
niami wymienionemi w *rt. 2, uchylić.

Art. 2. Rozporządienie i  dala 21 li* 
pca 1920 r. Nr. 61 Dz. Ust. Poz. 394, po­
zostają w mocy na obszarze całego pań­
stwa o inoiuie do szpiegostwa z art. 108̂  
część 2-ga ust. 6.-111, l l l 1, Kodeks Kar­
ny z roku 1008, p?r. 67, ust. 1, anstr. u. 
k. i par. 90 p. 4 i 5 niemieckiego kod. 
kar„ tudzież par. 1 ł 5, ust. 2. Ustawy 
i  dnia 3 czerwca 1014 r., przeciw zdra­
dzie tajemnic wojskowych (Dz. Ust. Rze­
szy str. 195). oraz podlegania iołnlerzy 
do buntu.

Art. 3. Rozporządzenie niniejeze 
wchodzi w życic dnia 8 po dnia ogłosze­
nia w Dz. Ustaw; wykonanie jego należy 
do ministra spraw wojskowych w poroża* 
mieniu z ministrem sprawiedliwości.

Teatr, tnazyka l sztuko.
T « s t r  P o l s k i .

»Papierowy kochanek* w wykonaniu 
part: Wrześniowakiel, Krzywickiej, Bienin- 
Rozwadówskiej, Wernisówny l panów« 
Skalskiegoj Dębskiego, Rosłana, Re^ro, 
Rdzawicza, Oswalda, Gurynowiczo, Bie* 
nlna, Durzyrtskiego, Polni.a i Zelwero­
wicza — zdobył sobie wyjątkowo l 
całkiem zasłużone powodzenie. Zet­
knięcie się „pnskaratwa" z „poezją“, — 
budzi ogólna zainteresowania wśród 
rozbawionej publiczności.

O G Ł O S Z E N I A ,  Z W Y C Z A J N E ;

Teatr „SCALA”
Cegielniana ?8.

OTW'AnCIE SEEZQN iedziela , d n ia  26 w rz e śn ia  r. b. o g. 8 30 w iecz .-

UdZiflł !licrn: L.ola Patroni (ulub. su b re tk a ) ZO FJA  BONECKA (śp iew , op.), ZO FJA REDENOW A, J jn  Redan  
(kró l śm iechu), BOGDAN JU N O D  (kup lec is ta ), S t. SZOSLAND (p iosnkarz), P1SKOW SKA (tań ce  p iast.), SERQ. ME- 
TAXIAN. D u et tan eczn y , W OLTERS (A m eryka), a n g ie lsk i d u e t m uzyk. BLAACK and STEEL. A k t tran sfo rm . SZCZE­

PA Ń SK I i w .in .— Z m iana p ro g r. w  niedz. i śro d y .— Z m iana s il a r ty s t  1 i  15 każd. m ie s iąca .— P o czą tek  codz. o g. 8 -30, w  n iedzie lę  i św . o g. y-30 i  8*30. 
K asa o tw . od 4 po poi. —  S e k re ta rz  A .  £ 5 ó i* e o k i. —  O rk ie s tra  sy m f pod dyr. p. SIENKIEW ICZA . Konf. St. SZOSLAND.

rsatasa:

Zawiadomienie.
N inie jszym  podaje  s ię  do w iadom ości, iż U s ta w a  m ie jsco w a  do­

ty c ząca  u rząd zen ia  p ie k a rń  i z ak ład ó w  c u k ie rn iczy c h  zo s ta ła  um iesz­
czona w  >5 58 (49) „D zienn ika  Z arządu  M iasta  Ł odzi“ z d n ia  21-go 
w rz e śn ia  1920 r., k tó ry  je s t  do n a b y c ia  w  re d a k c ji te g o i dzienn ika, 
P la c  W olności N r. 1, p a r te r .

W szelkie p rzeróbk i, w  ce lu  o trzy m an ia  zezw olen ia  n a  p raw o  
p ro w ad zen ia  p iek arn i, m uszą być w y k o n an e  do dn. 1 s ty c z n ia  1921 r. 
w ed łu g  za tw ierd zo n eg o  planu .

(MAGISTRAT 
W ydział B udow nictw a.

u k
(jpr

ŁÓDŹ,

Przelszrt 8.

Drukarnia Akcydensowa

„PRACA” ŁÓDŹ,

Przełaził 8-

P R Z Y JM U JE  O B S T A U JN K I NA R O B O T Y  D RUK A RSKIE 
n, p, RA C H U N K I, B L A N K IE T Y , CYRKULARZE, KW ITAR- 
JU S Z E , KLEPSYDRY, B IL E T Y  W IZ Y T O W E , A FISZ E , PRO­

G RAM Y  i t.  p.
DLA STOWARZYSZEŃ i ORGANIZACJ ROBOTNZCYCH

ZNACZNE USTĘPSTWO.

M a g is tra t m. Lodzi n in ie jszym  p o daje  do 
w iadom ości w szy stk ich  k w ate ro d aw có w , że 
nakazy  k w a te ru n k o w e  D ow ództw a M iasta  
bez odnośnych  kw itów  rek w izy c y jn y eh  U rzę ­
du M ieszkaniow ego n ie  będą u w zg lęd n ian e .

M agistrat.

ZĘBY!
Z Ł O T O ! stare s k u p u j « ,  p / a »  

0 8  n a l w y i a n  o e n y .  

K o n s t a n t y n o w s k a  Np. 1 0 ,

leva oficyna parter 

HADRYCZRY.

9 3 H elen ó w “

Sprzedaż kartofli
w  K o o p era ty w ie  P ra c o w n ik ó w  P a ń s tw o w y c h , 
Z aw adzka  1, o b yw a się  codzien ie  w  godz.

pom iędzy: 9— 12 i 4 — 6. 
Kartofla sp rzed a w a n e  eą Y ó w n ia ż  
ludności n ienalcżącaj do Związku  

Ewom Prac o urn. P ań stw ow ych ,

Ogłoszenia lirouns.
T T  I  H urccrki, harcerze I i 

mlodzieił N adeszła spe­
cjaln ie dla waa p iękna, uiięka, 
szeroka, »¿ara flauela na  zimowe 
b lu zy  i s i t  tia cza rn a  ua fartuchy 
szkolne. Tanie] niż w f**dde bo 
w  m ieszkaniu pryw atnem , K iliń­
sk iego  40, m. 10, (W idzew ska) 
fro n t, 11 p.____________ 1 2921—10

AA Mi* hl A rólne dib0‘.  i l .  we sp ra e d m  
tanio uL Sienkiewicza 59, m. 21, 
oficyna II w ejicle, pierwaze p ię- 
tro na praw e.____________ 3101—3

¿Tl M  p h i  a róine* or,lzM l J I L c U lo  ]ard do sprzeda­
n ia , P rzcldziccki, ul. Piotrkow ska 
H t  108._________________ 3 87»—10

Buchalterja
m etyką handlową, prawem han­
dlowym, b lu ro w c ic ią  etc. Rasem 
mk. 600. P oczą tek  6 -go  paździer­
nika. Zapisy codziennie. Teodor 
Grossm au, Sienkiewicza 29. —1

P i  a u l o  podm s|«trey, idclny , 
V / lC O la  specjalleta robót fa­
bryczny ob, chcąc sobie poprawić 
byt poazoKuje aelęcie ty lko  w fa­
brykach , łasUawe sapu irzebowe- 
n ia  do adm. .P racy *  dla „Zdol­
nego*. 8177—2

Ch r u t i lń e k i  Juljan zagubił kartę n y  przez 
wojekową. w ydaną w P. K . U. - ¿ r * — 5 —  

n i  P ło ck a  48.____________ 3166-8 M l O C i a
/Uech RozalJ» zagubił* paszport 
^  n le ts 'eckł, wy<finy w L o d i I .  
T\ufktewlcz Józef zagubił Icfltty- 

iaacj< chlebową, wydaną w 
Łodzi. 8195—1

rr/.ybtąkał X ’wSi
sp r z e d a je  o w o c e  i pom idory hurtow nio  

i dotalicznie«

Poszukiwani są

/ 'arnya Józefa za^ubit.i 500 mk.
1 kotrolką od deputatu wyda­

ny z fabryki Heintzel I Kunltzer
W Widzewie.___________ 3193—1
IZupuJi używane meble, garde- 

robę, bieliznę, fntra, dywa­
ny, maszyny de szyela, plac« na- 
wyt\z t oeny. Weliuolcli, ul. Ba- 
nedyst» 19. front sklep. 2940—30

Kto clice kuj.ii, sprzeda«!: dom, 
■wille, majątek ziemski 1 t. p. 

niech ale zgłoś’: Dom Komisowy. 
Taszyckl, Piotikowska >Ł 90, Ro- 
jestracja bezpłatna. 8127—10 
T/azimierz Perkowski z;: gubił 
-Ł»- ksiąłeczkę oazcz^dn. )4 433ii
in  rubli 1013.____________3190-3
T uczak Jói«f zagubi! paszport 
"  polski, wydany w Łodzi, oraz 
ksiątecike od oczenla, wydań \ w 
P K. U , Przędzalniana 80. ^
Al in / l  n I aLl' n!<a pes-u uje 
iU .iU U ll Jtklejkolwiek pracy  
w charakterze biuralistki lub ma­
szynistki. Oferty pod ,J . I** w 
adm. „Pracy*. 3203—1

Maszynistka
Łaskawe oferty proszę składać w 
Admini.tracił .Praca* pod „Ma- 
azyniatke*. 3169—3

Maurer Gustaw zagubił kartę 
odroczeni?, craz portfel I pie­

niędzy »k. 611 1 kontrakt zroblo- 
ny przez p. Kemclńską 31fi7—8 

pauieaaa postukuje 
posedy biuralistki, 

naszjnlstlcl, i t. j>. Oferty pod 
M. B * w adm. .Pracy*. 8202—1

Potrzebna St™.1-S
pracowni sukien. 154, m. !8.

JłOlt 
wilk.

Je«t do odebrania Nowe* Chojny, 
11I. Oolt.ą 3, loilryslak. 3178—3 
piie<ibor»kleinn HjtszowI, Lodi 
-1 Z^łerala 17, »kradziono pasz­
port, otaz kwit rejestracyjny.

3170—«
atitn-

.  cl od
lat 60-clu. Oferty pod A. E. do 
«rim. .Trjcy“. 3:61 —8

Ru i kewskl Władysław /agublt 
paszport niemiecki, wydany

w Łodzi. __________ 3i97—3
Gzeregoweowl Królowi Feli*ao- 

wi zainlesikałomu w Pabj.ml- 
cacb. pr y ul. Moniuszki Af* 46̂  
skradziono portfel w którem znaj­
dowało aię 1300 mk., dowody 
wojskowe 1 ks'ąt’ra odroczenie, 
wydana prze* P. K. U. 81 p, w
Lodzi._________________ 0190—j
JJzynyińskl Stenlsław zagubił le' 
^  gltymacje chlebową, wydaną 
•w Łodzi.___________ 5194—1

Sudrs Aniela zagubiła kartę o4 
paszp.riu, wydaną 7. fabryki

H eintzla i K dnltzetfi, liii 8—1

Freusze wojenne od 750 do 900 
mk., saklenno na zamówienie. 
Ubrania męahle od 1430 i wytsj, 
dziecinne od 200, palika chłopięce 
I panieńskie od 426, obuwie, kurt­
ki, spodnie, koszule, kalesony, 
apodnlczkt damskie, towary łok­
ciowe, n a jta n ie j  poleca ciirze- 
¿cijańska składnica towaróyr pod 
firmą: JarsnarS;

4 4  pierwszy
p ętro.

UWAGA: ubrania na z tt  
mówienie wykonywa się t  
dobrych meterjalow i pa 
najnowszym kroju. 2752-K

Wolf Jośek Bimbaurn zagubił 
kartę rejestracyjną, wydani

8182- Jw Lodzi.

W

iten b trg  Szmul Halm zaoubil 
k artę  rejostracyjne. w ydaną~ - ■ ----w Łodzi 8167

Wdewaka Walerja zagubiła pa­
szport niemiecki, wydany' w 

Łodzi._________________ 3183-3
Bloiarzmeblowy po 

/ J U U l l l j  trzebny, wlaćomoś 
Orla 23, stolarnia. S',59—1

Znaleziona pieniądz«‘.¿4 wrzeinll 
b. m. w W idzewie przy przy- 

atbnka tram w ajow ym . Odebrftd 
możne w 8-ym kom liarjaeie. —I

Wydawca: Zarząd Okręgowy N. P. R. w Łodzi. Tłoczono w drukarni Praca“ Frzeiazd 8. Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKiKWlO/ł.


